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Litwa, Wołyń, Podole i Ukraina ka ak czeniu mieliśmy prawo spodziewać się roz- 
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KORESPONDENCYA CZASU. 


Wrocław 24 stycznia. 


t Dzienniki praskie i austryackie dużo znów 
w tych dniach rozprawiały 0 sprawie szlezwi- 
cko - holsztyńskiej. Powodem tego był wyrażnie 
znany następ mowy tronowej pruskiej, zapowiada- 
jący dość stanowczo, że Prusy ze stanowiska swe- 
go w Księstwach bądź co bądź nie ustąpią, i że 
Szłezwik i pozycye zajęte w Holsztynie trzymać 
będą tak dłago w zakładzie, dopóki żądaciom ich, 
mającym nie tylko praski lecz i niemiecki ihteres 
na celu, nie stanie się zadość. 

Słowa te były oczywiście nie do kogo, jak do 
Anstryi skierowane, boć obecny stan Księstw o- 
piera się na umowie zawartej z Austryą w Gastein, 
a umowa ta znów jest tylko dalszym wypływem 
pokoju wiedeńskiego, w którym oprócz stron wo- 
Jających żadne mocarstwo europejskie, ani Bundes- 
tag, nie miały udziału. Od porozamienia się więc 
tylko z Austryą zależy spełnienie się żądań i ży- 
czeń prąskich; zależy, i ostateczne załatwienie spra- 
wy Księstw, Ale Austrya, począwszy od przyjścia 
do władzy obecnego gabioetu, mńiej się okazuje 
powolaą do traktowania z Prusami ną podstawie 
warunków przesięgających umowę gastęińską. Nie 
chce słyszeć 0 aneksyi Księstw z Prusami; nie 
chce ich nastąpić za wynagrodzenie pieniężie; u- 
stąpiłaby prędzej sa wycagrodzenie terytoryalne; 
ale takowegu Prusy nie mają do rozporządzenia, 
bo jedynie możebnego, któremby był Górny Szląsk, 
za nie w Świecie mie dadzą, gdyżby to było po- 
zbyć się kwity 54 uróka, przyczynionego do 
imienia Fryderyka W. 


im, powiewem ducha nauki panłeistycznego 

Buddy, są zgubne a oraz niemożebne nad 

Niemnefń; natchnione nie prawdziwym patty- 

otyzmem rosyjskim, ale pychą narodom no- 

NM a zdobywczym niestety nader . zwy- 
4. 


żywioł czeski w. dwieście lat po bitwie;pod 
Białą Górą. (Politycy rosyjscy <przekonajń 
się w końcu; że historyczne, rasowe, a na 
wet aż do niejakiego stopnia i etnograficzne 

w, stanowią ; pëwrie graniče dla nie- 


nie mogą odpowiedzieć. zadaniu, ani wy- 
pełnić obowiązków: gminy; dlatego, że chce 
gmioy a nie chce biórokracyi. * (zas uznaje 
fakt rozłąćzenia gromady od dworu, i bo- 
[eje nad nim; chce zaś jedynie możliwego 
połączenia dworu i gromady w dobrowol- 
nie powstałej gminie zbiorowej, bo. chce 
gminy pełniącej obowiązki względem siebię, 
kraju i władzy rządowej. Czas w końcn 
chce gminy zbiorowej, aby gmina mogła 
się stać instytocyą spółęczńą,. autonomiczną, 
a nie biórokratyczną, < aby kształciła oby- 
wateli krajowych, którychby na* paska pro- 
wadzić nie trzeba było. . PE | 
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mp Pódnosimy polemikę: o tak ważną pra- 
wę, jak organizacya gmin w kraju naszym* — 
pisze Gazeta Lwowską z dnia 23go b, m. 


Na co się zdadaą Od czasu do Czasu ros- 
prawy z. dziennikarstwem ,rosyjskiem ? Za. 
dajemy sobie to. pytanie , ilekroć w tym 
celu” biśrżemy” pióro” dò ręki. Kieruńku, któ - 
ty jest politycznie obmyślony nie zmienimy, 


Czytamy w dsieńnika wiedeńskim „die 
Presse w25 W m. | 
' Artykał N. fr. Presse, w którym przeciwnicy zą- 
sady centralistycznej nazwąci są przez pow dE 


organ polityczny, nie możęmy jędoak przy psi óbjawom woli i, życzeń. ladaości, $ądząc, że. czas 
powyższego ustępu niewyrażić głodnego naszęg 
zadziwienia, że chcę on uczynić żywioł niemiecki loy. nie zaniedbaje skarbić sobię w swym dziale 
odpowiedzialnym za jężyk M. fr., Presse, ` życzliwości lada,..a czyni to. nie, w tej. zapewne 

Pozwolimy sobie krótką w téj mierze sro- 
bićwuwagę: 1 sis í gsczsytemolqth s] 
"Czy: N. fr. Presse jóst ofganem żywiołu 
niemieckiego lub nie, „o tem sądzić nie BAT załatwienia sprawy Księstw, jak: albo utworzyć 
żemy; alesto pewno, że. w owym. pogardii: 
wym artykule, 0 który: tu idzie, w jego ai dynastyą; albo obecny 'stan tymczasowy zmienić 
przynajmnej w imieniu stronnictwa" centra. | 9% trwały, tak, aby każdy svkondominómawój 
listycznego niemieckiego przemawiała, My. 
śmy. SBE rzecz, jak. ją N../r, „Presse. po+| wana nie tylko <Prasom, lecz i/ wocaratwom -za- 
aw. a&i f > 

(Z ptawdziwą ` przyjemnością * zapisujemy | ptawo do wmięszania się, decz”aby' uciszyć ich 
„głośne zadziwienie” Pressy, z którego wno+ 
yë wypada, że odpowiedzialność za ów ję: 
zyk nie spadnie na żywiół niemiecki „przeż i angielskie, wyprowadziły: z tego atann rzeczy da- 
organ "swój przemawiający, ale. jedynie: na |iej sięgające wnioski i kombinacye. Doziosły mię- 
dziennik N: fr.qPresse't stronnictwo” jeżeli ja Saisi sią yaen © pe tk we 
i e i aN i SĘ wmięszauia d sprawy w drodze dyplo- 
kówe przetłstawia: BA .K | fmatycznej, bądź przez: zwołanie konferencyi, któ- 


czywistnienia politycznem będzie: dla: Euro, |ż0i4;- sama jedna: jest zdolną jeżeli nie, nh 4 POWIATEY LIS: CY sh. ez ok 

|widocznie dla "Gazety rękojmią, że: gminy. 
inie będzie, bo be niego” dwór z gromadą 
się nie połączy, A gininy zbiorowej s porą- 
czenia. dobrowolnego, kilku, dworów i gro- 
mad. powstałej ustawa zdaniem jej zakazują. 


nowo Asyę środkową zaludnić, to pr 
nuniej, że*tak powiemy, spółecznić. 


py? . .*/0To"pówna, że gdyby się dał os +yna; 
„enie urioótywistoić, wtedy "Europ zm) 
odu przez Rosyę, 


chodnia parta od Wesc 


grokona od. Zachoda - prsez „Amerykę w: na- | wpływ  Rosyi może być. zbawiennym >na 
turalnym z Rosyą sojuszu będącą, zni Wschodzie, jest on -zabójczym na b Zacho; 
słaby wię jak” w kleszczach, które w niet | dzie, któremu wstrętne są do najwyższego 
i stopnia wyobrażenia rosyjskie religijne, po. 
lityczne, socyalne. ;Że jednego, tylko do 
tkniemy. punktu; „ Jakik jest, ustrój własno 
ści, +<gdzie gmina "posiada: wspólnie? Ni 
pówiemy, żeby” to” było złóm dla Rosyi, b 
nie mamy jedńej modły dla całej, ludzko 
wytępić albo, je przenarodowić.. I zawszć|ści, ale stanowczo. „byłoby. .to sgubnemydł 
taki. okazał się skutek, że po niejakim cza; nas.: Tak moglibyśmy kilka: porównywa 
sie badził się: lud -niewynarodowiony i jak |stosunkówy a wykazałoby się, że: to /co me 


<„Nie będziemy, się więcej powtórzać ;, win- 
uiśmy „tylko „ oświadczyć „ke. Czas nie. dla 
tego głównie: na owej * pozornej: > gminie 
"miejscówej* "poprzestać nie chce, jak pisze 
Gazeta Lwowska, iż połączenie dwóru s gro- 
madą; uważa, dziś za niemożebne ; ale głó- 
wnie.dlatego, «że. gmina taka mie jest gminą, 
|2e gromada"! pozostanie ' zawsze * gromad. 
choćby ją „gminą miejscową” naswśno; ja 
dwór jest tylko, dworem, pómitho , miań 
obszaru „dworskiego. (zas chce gańiny zbio 
rowej dlatego, że ani gromada: ani dwór 
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Ale niechaj o tem myślą ci, na 
powiedzialność ciąży. . r 
~ Co do nas, zrobimy tu uwagę, że prób: 
Wan nieraz pozbyć się żywiołów przodu 
Jących "nieprzyjaznej narodowości, albo j 


diago w. zawieszeniu: v oi ń o 
è Dzienniki auntryackie, a za niemi:i francuskie 


upiór radykalizmu stawał przóciwkó rządo+|żebne, użyteczńó* nad” Wółgą, gdzie prze 
Wi. Tak feriunizm w lelandyi, tak” choć | chowały się tradycye Tatarezczysny, a wiat 
Zinnen, wcale . usposobieniem. rozbudził. się | który, strychuje wyżyny Azyi, niesie ae BWO: 


rej kompetencyi mianowicie Auglia i Rosya nie 


| |noscię stopniem „kapitana; wszystkie illustrowan 
pisma. paryskie, podały twój. wizerunek ; z opis 
|walecznego. czynu. Zebrałem, te „wizerunki, a,m 
czywszy się władać. pędziem, szukałem. w.nich n 


i 
ca „dom. mieszkalny. z dachem omszonym, i. wijące 
|mi-się po ścianach różami, wyglądał po wiejska, 
przypominał. dawniejsze „skromne pochodzenie. © 
strony. zaś, ogrodu, patrząc nate dwa skrzydła 
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nych głów, serc „szlachetnych i przywiązagiychzdę + -— Wszystko; wszystko wyznam ci"przyjacielui 
ludu,który,nigdy się ze swego: póziomu-nie <dźwiź |: $ Ji 


gnie, jeżeli. mu nieę-damy budujących przykładów, | į l 4 (Dalszy ciąg nastąpi.) 
jeżeli nie staniemy się ogniskiem jego: życia. Po: fys i tc Wi 10058 obgsid 
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ose. aaqoż gł i | JtchnieBia, „żeby, cię jak, najwierniej: odmalować, i | wó przybudowane, wyglądał jakby. zameczek,. -We+ |zwól jednak: udzielić sobie ostatniej:rady: Człowiek i i aoi 
„Siazoż: iyzg P UŁKOWNIK. ,|sądzę, że wywiązałem się niezgorzej. 193 wnątrz nie. było ślądu folwarcznych .rupieci,, z: wy; |nie ma: to stworzony, aby żył sam jakpalec; szczę! N i 

nożna h Pań |. mA więc niębyłem tu, zapomniany ? opowiadał |jątkiem kilkustarych sprzętów, zachowanych przeż ście wtenczas coś. warte; jeżeli» się niem dzieli. P RZ EGL ĄD I 

À kogn | fnoc io; mnie? i pamięć synowską. Wszystko, tchnęło. tam wytworł |my. Że zaś tysczujesz «się vusposobionym do po. iq 


, PÓWIĘŚĆ. |. 


: — Zapomniany, ty zapomniany w domu -moie 
„ „Jadliusza Sanden 


| |rodziców! O:nigdy! mnie, wychowano. ucząc, ja 
| | wielbić twoją pamięć: Matka; moja mówiła 0; tobi 
| jak o swoim. bożyszezu. Ojciec często powtarza 
- Biws(sA x t że szczęście w. ten.dom. weszło z tobą razem; - 
ed gia vmizbogS _(Głęgwiajażykei i bie winien ga povodac Możnaż „cię byi 
je i yai WR sy eu] % H i TTN i Wi ZA, mni | 7 zi eś o ecny. pami ry 

s aeaiia, ofila tem pułkownik wiedzi Sobin ma ao ken w toczyły się 
iphao nę p je st 4d tobie; . Dawniej sąsiadował tu.z/nami, wysłużon 
, [stary „oficer, który» trzymał . Monitora armii ; s9 


nym smakiem; wszystko, powiadało, że, pan 'tegó |przestania sna. życiu i jednóstajnem, prostem: i>pra; |krakoxvskich: podań; legend 
omu, prowadzi życie i eleganckie i proste jak wie; | cowitem, powinieneś pomyśleć o żonie, i poszukać + Lig iois ib 
śniak. Cała 1a, własność przedstawiała. stan kwitną; | bez „dalszej zwłoki istoty: brakującej dovuzupełnie! |o- PADOŻEŃSIW, „ ZWYCZAJÓW. 
cy ; doskonała, uprawa, ziemi, czeladź, dobrze. utrzy; | nia. rodziny. Pan Bóg: rzadko: kiedy błogosławi do. przysłów”i właściwóści:” 
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imapa gi pomieszczona „ wygodnie: Paweł, bowiem |mowi bez żony»i dziatek,arsama praca bez miło 
miał sobie za punkt „honoru. polepszać «dolę - tegó |ści i poświęcenia się: nięwićle znaczy przed jego o 
stanu, „z, którego. wyszedł.» Pułkownik,  niepośleł | bliczem. /Ożeń sięsprzyjacielu; wyszukaj «sobie u 
idniejszy: od, ludzi.wyższych usposobień, co -wojowa; | czciwej osoby na pociechę „domowego ogniska ;-we 
liow.Algieryi, „łaczył w. sobie, przymioty żołnierzą panienkę © skromną; - dobrze y wychowaną „: łączą 
dsrolnika; niejedną. też wyborną radę.dał Pawło; |wdzięk«z. dobrocią, słowem towarzyszkę «711%>:Ni 
Di wi. Mimo tego. nie o samem rolnictwie, toczyła „się | skończył + Paweł w obu: dłoniach twarz aikrył; 
ną wyższy. stopień s obchodziliśmy . świętem. familij; {ich rozmowa. (0. tysiączne trącali przedmioty, jak | z! trudnością tłumione szłochanie wezbrało w pier 
Demis W.szkołach ty, ibyłeś meim bohatyrem.;.dleż fto zwykle bywa, między | -przyjaciołmi, którzy ze; |siach« Dotąd umiejąć panować nad sobą,"pokazy; 
to-razy zabierałem. się «pisać „do. ciebie Ale: listów | szedłszy, się. na. krotko,, spieszą się z wylaniem u; |wał' swemu gościowi twarz szczęśliwą i uśmiecha 
czuć, „i udzieleniem sobie wzajemnych myśli. Paź |jącą się >= atoli: pułkownik, nie <domyślająć: się ni 

edzieć „0 sobie. /Zostawiłeś mię małem chłopięj | weł <corąz więcej przekonywał Się, że nie nadarmo |-czego, dotknął" niezagójonej jeszcze rany: i bie: 
lałem sobie, że: już: dawno (dawno: wyż | ukochał Swego: ojca. chrzestnego, a. pułkownik rad | day chłopiec: zwyciężony bolem, znękany tałodzien 

wietrzałą ci z głowy pamięć «o nas. wieśniakac. | | byłow- duszy. znaleźć w chrześniku żywy obraz swo; |nym przymusem, zdradził” głośnym: płaczem taje 

w” Paryżu, Wch roc Pomyliłem się, kiedy. teraz, jak widzę,. po.: ła! | jej, młodości. « i mnicę; swego serca. "Na ten miespodziewany: płac 
świat a wiele przyglądając się różnym zawodo wdrogę: do tego +domkar; i 1-oNadszedł wieczór, Obydwa siedzieli. przy stole | zerwał: się! pułkownik, i pochwyciwsży go wirami; 'wnych czasów, których głaficzie cechy mogą dać 
: liom, z których nię-mu nie „przypadało: w ręce pa ściskam: w moich. dłoniach: +s: KOZMAWA ich przeciągnęła: się dłużej miż obiad, |na; wypytywał ż czułością rodzonego ojca. 1 "| świadectwa o staróżytaości wachowadia lab «pro- 
smaku; a tylko literatura i sztuki piękne najwi ce, szystko. to było 'bazdzo « rozrzewniające; datolj | Słońce było już zaszło ; «a nawet zorze wieczornę |- ) — Oo/ci to syna? Zapewne Zn 'wadzenia do nas tych sżczętów; wrażając: znów 


soro _iPates Nn;46,4, += (Ciąg «dalsty:) 

Po duchownych takżo mamy prawo oczekiwać 
zbioru sprawozdań zostawiónych z Śmiiejteowych 
dokumentów, 6 stanie" relikwij 0w.grobach tych 
świętych 60 Rpoctywają:w Krakowie; oraz wyk- 
aw i historycznego pochodzenia relikwij posiada - 
nych przez kościoły maażego niiasta. "Od ©śsów 
bowiem 'Proszeza, mało kotem Bigi zajmował. 
Z współezesnych, może tylko : X. Pawia Rzymskie- 
ko wymienidby/tataj przyszłó, z powoda dodatku 
do jego książki O obrzędach (wydatie 3cie) gario 
załączył rzoez o relikwiach 46. Zaajdoją się prze- 
cień przy nich więżawodńie 'nadpisy z bardzo da- 


«do siebie. Nie mogąc zatem obrać j pułkownik czuł się «wewnątrz nieco „pomięszanym pogasły ; tylko; księżyc. w pełni wschodzący: po dru; |4em -bolejącej strony twego sercas A więc i tymasź | przez: to w ogół pobożaą pamięć 0 owych skśt- 
i j giej stronie widokręgu, wspinał.się coragiwyejipd | amastwiemia?..-.> Czemuś ai: nienie powiedział ? | bagtr Krakowa, o tych'Klejuotach, 'jak'jó niegdyś 
sklepieniu błękitu. Chwila pożegnania, zbliżała «się! | Mów tylko,*co robić? Kilka dni mam wolnych ;vje! |uacy%ali starzy. * Z resztą styl oraamentów paćy - 
Pawel- posmatniał, a i. pułkownik zdawał się być żeli: chcesz, iz tobą je przępędzę. + Jeżeli obecność | fixałówci różoyet Opraw ia 8: ząstki ciał świętych, 
wzruszonym. Widać, że nie sam czas tworzy przy; |imojdonie uzdrowi cię; to może jaką taką ułgę przy; |pomoże” do ócanienia” ©foki, % której te zabytki 
jazne związki; często nagła przyjaźń bywa: najle; | niesie. oł asig i dog „60000030 | |pochodzą/* Wtędy bowiem dopiero CY ŚORY OSY 
pszą i. najtrwalszą: ii 959 ||olo—=Oehnie, nie! wracaj: do! Afryki: pułkownik połoye i skóńczony* 6braz pamiątek Krakowó, gdy- 
m Nigdy: nie. zapomnę tak miłego dnia, sjak sid -— zawołał: Paweł nie:posiadając się” z *żałuż Wn by kążdy kościół naszego miasta zdobył się na ta- 
kry WIĘKSZ, al, |siejszy, — rzękł «pułkownik. Żał mi porzucać cię |caj; ale i mhie*ząbierz ze sobą | Wyrwij mię z tych | ką szczegółową mouozrafiq, jaką £l biskaj "Łę- 
: nieledwo, trapiły sumienie; sobwiniał się więc 0 nie; |kochany Pawle, Rodzice twoi były: to: zacne dusze j|miejst, nie: zostawiaj mię: samego, abym nie u towski orze i obdatiył. Alaż wróćmy do zada- 
Paweł. — Z podobi wniku r wdzięczność, nie przeczuwając, żeskiedyś wypłaci | uważam >cię: za. ża godnego. ichisyna: Obierając żyj | ze smutkusi:rozpaezyl:”- bw og ter | mia aaszćgo, kończąc teń' przegląd kilki słowami 
rzeczą, tak, tad, onie stwa tego portretu nie byłdjsig zdługu wdzięczności %0! i À joe || CIE ziemi skie, dowiodłeś nader - rzadkiego roz; | += Uspokój się dziecko —" rzekł pułkownik, tu; | 6 próceżyach opubliczaych aby watych w Krako- 
Ryt trudną, 1090) „|| Nazajutrz miał wyjechać, dnie pozostało mu jak sądku, 4 zadziwiającej skromności. Za.-twoim: przy; Hący jegor głowę: do piersi: Co teraz: cierpisz, mn] | wie; gdzie jsgacze tego ródzaja obchody Sä üa- 
s — Ależ ten portret? Kto go malował? zkąd się| kilka godzin spędzić z-młodym przyjacielem; po- | kładem powinni iść. wszyscy, których Pans Bóg oob cierpieli przed tobą: Niech tylko usłyszę wyznanię | bożeństwęm, gdy zagranicą jaż dawno patrzą na 
u wziął? © ~aou święcił: jeszatem:ngobejezénie zakładów gospodar; | darzył majątkiem ow ziemi. 4Ziemia nie tylko po) twoich: zmárřtwieńpšaspowiem“ ci czy mąsz jec mie jak na widowiska w teatrze. © * 
— Po tej bitwie, w której za męztwo odznaczo+ |czych,: nieznanych mu jegzeze. Od strony: sniodajć trzebujeo rąk; do uprawy, ale : także i wykształco |ze mną, czyczostać gdzie” jesteś. o": va s || sMoże gam kto uczynić słuszuy' na pozór zarznt 
śoxzssińd z di miu R : sid . e Ibn R Í ga È i 2 . È isi rosd dos Wa + 
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tura śniaczek jdzie w.nimskiedyś pd igre 
so i sztuki ię | śniaczek znajdzie ` uMkECYB: | IA 
śakże z. nim razem R za m strzechę, i. teraz | teraz chrześniak. bierze, na siebie rolę: chrzestneg 
-Biodag maschwile sod-zajęć gospodarczych: wolne. | |ojca, i dotrzymuje swoich przyrzeczeń.  Szezęśliw. 
„gy Aeterna Powiedz mi. — rzekł pułkownik usposobienie, przymioty gruntowne 1 przyjemne, ja 

D 0 mgh meas kiesw: młodzieńcu odkrywał, powiększały jego żal 
— Poznałem eigid rf adpowie A 
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uważają podobuo bynajmniej za usuoiętą przez 
pokój wiedeński. Wnioski: i kombinacye te były 
błędne, Pokazuje się tę z francuskiej mowy tro 
nowej. W ustępie o Niemeżech powiedziano, że 
Francya jak dotąd tak i badał pozostanie na sta- 
nowiskn nentralnem w sprawach, które jej. intere- 
sów . bezpośrednio nie dotyczą. 

Obrady sejmu praskiego. rozjaśnią zapewne bli: 
żej ustęp mowy tronowej o sprawie Księstw. Spo- 
sobności do tego nie zabraknie. Nastręczy ją wniosek 
Virehowa dotyczący Lauenbrga; nastręczy żądanie 
FAR rząd fandnszów na powiększenie marynarki 

na fortyfikacyą portów. Czynności sejmowe, znaj 
dują się dopiero na stacyi prac przygotowawczych. 
Porządek obrad nad budżetem już jeat przez ko- 
misyą ałożony i przyjęty, Zanosi się na ts; Ż6 0- 
brady pójdą szybko. Jako osobliwość warto zapi- 
Bać, że do żadnej komisyi Isby poselskiej nie wy- 
brano ani jedn go posła polskiego. Tylko'w Izbie 
panów spotkał ten zaszyt hr. Alfonsa Taczanow- 
skiego. (i p 


Paryń 22 stycznia. 


Otwarcie Izb. w. sali sejmowej sprowadziło i tego 
roką naiłok ciekawych. Czas upływa tak, szybko, 
że sala owa zbudowana. temu lat 14, wydawała 
się starą. Jak na Frapcyą, druga dynastya Nd- 
poleońska długo panuje. Nie spodziewano się, aby 
tego roku mowa tronowa mogła być ważoą, po- 
miróo, że krzyki dzienników. o opuszczenie Mę- 
xyku były zeszłego tygodnia tak natarczywe, iż 
Constitutionnel widział się zmuszonym zarzucić 
im dach piepatryctyczny, duch stronniczy, emigrá- 
cyjny. Głoszono temu pare tygodni, żć w, dzień 
nowego rokn Cesarz przebąkuął cicho do barona 
Badbęrgą wyrazy: „spodziewam się, że przyszłego 
rokn Cesarz Aleksander będzie szczęśliwszym*, 
ale ze starannego nkrywania tych cichych wyrą< 
zów .'wnoszońo, że Cesarż nie pójdzie dalej. Mó- 
wiono bowiem powszęchoie, w wilią otwarcia Izb, 
że mowa będzie nmieznaćzącą; wszyscy jednak, 
eo mogli, udali się do. sali. Ciało Tehea 
czne było w komplecie. Jak zwykle, Cesarzowa 

oprzedziłą Cesarza i była przyjętą oklaskami. 

eszła ona z księstwem Hohenz:llern,, którzy 
bawią jeszcze w Paryża i którzy temu kilka doi 
fgarowali w kadryla arządzonym na bala w Hótel 
de Ville. Ks. Napoleon wszedł z Cesarzom. Książę 
udika czyontej polityki i zabaw; nio był on na 
bala tuileryjskim; polował tema kilka dai nie z 
Cesarzem lecz osobno, ale w obchodach urzęda- 
wych zajmuje awe miejsce dynastyczne i stoi lub 
siedzi obok Cesarza. Sfery rządowe przypisywały 
wpływowi księcia zagorzałość dzienników, miano- 
wicie Pressy i Opinion Nationale, w domaganin 
się wycofania wojęk ż Mexyku i wykrycia misyi 
barona de Sailłard do Maksymiliana I. Spogłądały 
"öde, móżna powiedzieć, krzywo na księcia, i zwa- 
lały oadto na niego dostawie się do dzienników 
angielskich wiadomości, iż deficyt skarbą mexy- 
kańskiego przechodzi 330 milionów; ale ks. Na- 
poleon choć się czasem naraża i obudza vienawi- 
ści,nosi głowę godaie, bo ma zawsze dobre chęci 
i czasem widzi rzeczy przenikliwie. | 

Telegraf poniósł wam już zapewne mowę któ- 
rą powiedział Cesarz. Oczekiwanie nie zostało 
omyłone. Mowa jest pokojową, jednakówoż nie 
bezwzględnie, lecz warunkowo. Słachacze lęka- 
jący się wojny ż Ameryką, okryli oklaskami za- 
pownienie, że „pokój zdaje się zapewniówy*, bo 
wszędzie: środki a pokojowe biorą górę: nad wo- 
jenaemi; że Francya liczy na skrapułatae wyko 
nanie przez Włochy traktata z 15g0 września; żę 
Cesarz układa się z Mąksymiliaaem Tio m 
wyprowadzenia wojska z Mexyku, bez narużenia 
interesów francuskich. ‘+ Reazta mowy; poświęcona 
polityce wewnętrzuej, mało obehodzi Polskę. Mo- 
wa cesarska była obrócocą głównie do Ameryki i 
z tego stanowiska pojmować ją należy. Do Polski 
nie masz” w niej ałnzyi i żaden wyraz nie udaję 
się stósować do Rosyi, ani nawet ustęp wk 
rym jest mowa, że Francya' nie-ma obecnie ża, 

„dnego przestępey polityczaego w więżieniu i ża 
dnego wygnańca za granióą. sldeloigaa i 

W chwili w której piszę, wielka {ilość egzem- 
plśrzy mewy cesarskiej jest rozkupywaua i czy- 
tana: po ulicach i bnłwarach. Lmdność: Paryża 
okazuje od: lat dwóch mniej" ciekawości do ob 
chodów i mów: ećsarskieh. « Tego. roku- brak cie: 


o rozmijanie się z celem wykazywania właściwo+ 
ści krakowskich, wtedy, gdy wspominamy tutaj 
o procesyach publicznych, należących raczej dů 
obrzędów powszechnego. kościoła, jak do uroczy; 
Btości któreby miejscowy miały cbarakter. Co dů 
istoty rzeczy, sprawiedliwą, by. baa uwa: 
ga, gdyby bi ta ie ądać: że kra- 
kowskie procesye, chociaż wynikają z rytuałów 
katoliękich, przecież tyle zyskały dla siebie świe: 
tności od kilkowiekowej polskiej stolicy, żę się 
w Krakowie wyróżniają niezaprzeczenie cechami 
odrębności pewnej... Dawniej jeszcze więcej było 
w nich "| Mona kiio, wtedy gdy 
dwór otaczał króla postępującego za N. Sakra- 
mentem, a bicie x dział i ręcznej broni, oraz wy: 
stąpienie wojska, „czyniło - procęsyą katedralo 
w dzień Bożega Ciała, pochodem najpodobniejszy 

do jakiej krzyżowej -wyprawy.. Hejnały: trąbionę 
z wież i bok kotłów, awiększały ten wojenny po- 
zór religijnego obchodu; zań mieszczańskio  ćwi; 
czenia w robieniu bronią i celowania armatą od; 
bywane pod tę porę, oraz. rozpoczynkne: wtedy 
strzelanie do, kurka ; wreszcie . garodowy: obyczaj 
kończenia oktawy Bożego Ciała Konikiem zwierzy: 
nieckim , tem. Ściślej: łączyły. religijną. uroczystość 
z. wystawnością dwiecką. „Dotąd nawet, mimo :ż¢ 
kościół. już od roku 159%, (ordynacya acia kard, 


złączony 
le też na półaocy i zachodzie. Europy oglądać mo: 
żna wystawniejszych i piękniejszych procesyj, nad 
ów jakby tryumfalpy pochód: gdy biskup zstępn: 
je z Naj. Sakramentem z Wawelu, błogosławiąę 
miastu,  Orszak 'ducbowięństwa świeckiego, za: 
konnicy z 12sta dotrwałych jeszcze. w. Krakowię 
męzkich klasztorów, do 300 członków: kilkanastą 
bractw w średniowiecznych szatach, władze, uni: 
wereytet, wojako, starsi zgromadzeń rękodzielni- 
czych z berłami w ręku przodojący i, pra 
wie sto ołtarzy ruchomych dźwiganych przez stroj- 
ne dziewczęta, półtorasta, chorągwi «kościelnych į 
cechowych. sztandarów, dzieweczki sypiące kwiaty, 
niesione na wezgłowiach historyczne pamiątki, łą- 
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kawości był uderzający. To co Cesarz powiedział 
© Mexyku i Ameryce, nie zaspokoiło opinii. Gieł- 
da spadła, Milczenie Cesarza o Polsce, było zno- 
wu tłamaczonem przez niechętnych skrytą a monat 
chiczią zgodą Cesarzów francuskiego i rosyjskie- 
go. Jak zawaze, ci co tłómaczą podobnie słowa 
cesarskie, mylą się. Rzeczywistość już jest dla nas 
dość smutną, aby dodatki były potrzebne. Cesarz 
zamilezał i o Austryi, choć zabiera się na przy: 
mierze z tem państwem. Ci co przez historyczną, 
a niestety przesądzoną Czasem wiarę w pomoc 
Francji, widzą ratonek Polski w pokoju „warnn- 
kowym*, mogą sig także mylić.. Nasze nieszczę- 
ście jest tak wielkie, a wiara nasza jest tak ma- 
łą, tyle razy omyloną, że potrzeba nam czynu. 

Z Hiszpanii nadeszła wiadomość, że jen. Prim 
schronił się do Portugalii. Żona jego, rodem Mexy- 


kanka, jest w Paryżu. Trudno było dłago dowiedzieć 


się, jaki był prawdziwy stan hiszpańskiego po- 
wstania. Pod rządami cegarskiemi wiadomości pd- 
lityczne są tak traktowane jak wiadomości o cho- 
lerze. Publiczność o wielu rzeczach nic nie wię. 
Jako przykład można przytoczyć zdarzenie zaszłe 
w Rzymie. z okazyi, nieprzyzwoitego: wyrażenia 
się p. Meyendorffa, Dzienniki paryzkie uważały 
to zdarzenie za bajkę i Débaty oŚmieliły się Brd- 
nić katolicyzmu ód zarzutu rewólicyjności dopiero 
po potwierdzenia wiadomości "w Mćmorial Dipld- 
matique 1 zwaleniń - 'wyrażów Meyeodorff : mas. 


„| młodość jego. 


_Przeszłego tygodnia baron Malaret dał we Fld- 
rencyi wielki bal, na, którym znajdowała się W. 
Ks. Marya Lenchtenberska. Rosyanie bawiący w 
Paryża, mówią jeszcze o: projekcie małżeństwa 
eórki tej księżny zi księciem Humbertem, ale się 
mylą. Projekt ten, tak jak został ułożony, upadł 
zupełnie. Król Wiktor Emanuel ma być niecief 
pliwym w chęci ożenienia ks. Humberta i zabeź- 
pieczenia dynastyi, ostatni bowiem jego syn kaid- 
żę Oton, dogorywa w Genui. 


Francya jest ciężką i zdaje się być zimną jaky 


giełdowy głaz, a kwestya rewolueyi roku 1789 
zaown ją zajmuje. Dzieło „Rówolucya* Edgara 
Qaineta jest, namiętaie, rozbierane przez wszy- 
stkie dzienniki. W teatrze francuskim, który dał 
sztukę Ponsarda, „Lew zakochany”,  ręwolucya 
z r. 1793 uważaną pod względem obrony kraja, 
wywołała oklaski i do tych oklasków przyłożył 
sig obecny Cesar, Zabawnem jest, że kiedy Ré- 
vus, Contemporaine, Presse, France i. Nord chwą- 
lą Inb osłaniają Proudhona, p. Lódrn Rollio, w li 
ście do Avenir Nationałe, wypiera się go w imie 
republikanów. Wystąpienie Nord.: w obronie Proud- 
hona, jest charskterystycznem i zwróciło uwagę. 


Rzym 19 stycznia, | 


Zajście barona Meyendorffa z Papieżem żadne- 
go jeszcze stanowczego rezultatu nie miało; ale 
słychać znowa, że Ojciec Swięty chce mu paspor- 
ta posłać, lecz że się kardynał Antonelli sprzeci- 
wia temu i usiłuje sprawę całą załagodzić, Papież 
zaś jest mocno obarzony i rozjątrzony,,i o posel- 
stwie rosyjskiem słyszeć nie chce, Mówiono nawęt 
dzisiaj, że p. Meyendorff niebawem Rzym opuści. 
W Petersburgu zaś skoz:promitował on się tem 
mocno, że prekonizącyi X. Ledóchowskiego prze- 
szkodzić pienmiał. Rząd bowiem rosyjski, — 0 czem 
mało «w ogóle wiedzą, łecz 0 czem mi zaręczano 
z dyplomatycznego wcale nie podejrzanego, bo 
praskiego źródła , — przepisał był jak najsurowiój 
przedstawicielowi swemu w Rzymie wstrzymać 
bądź' co bądź obiór arcybiskupa gaieźnieńskiego; 
czynił przytem wielkie zabiegi w Berlinie celem 
zułweczenia tego: obioru, a-jednoezeńńie p. Meyen- 
dorft tataj pracował nad tem, aby PAMEN hof 
gijski nie był powołany na stolieę prymasów, poł- 
skich. X. Ledóchowski bowiem jest rodem z sad- 
dómirskiego, a: lubo jako przedstawiciel Stolicy 
ów. zawsze był ostrożnym w kweśstyach politycz- 
nych, wazelako imię , które: nosi, tudzież. kapłań- 
ska. jego gorliwoś świętobłiwość i; bezwarunkowe 
przywiązanie do Stolicy Apostolskićj, nic dobrą 
go mie zdawały sję rokować Rosyi, która jak He. 
ród darować sobie nie może, iź młódzieniaszkiem 
wypuściła. go zpod swojćj opieki ma europejską 
widownię, gdzie imieniowi polskiemu zaszczyt 
przynosi. Zabiegi barona Meyendorffa nie .powio- 
diy się, a misya X.Franchiego arcybiskupa tessa+ 
lonickiego do” Berlina; stanowczo przeważyła aj 


czą się w owym uroczystym przechodzie, jakby: 
w jaki'marsz dziejowy, co tak juź przez siedem! 


wieków, z Wawelu 'po tym rynka kroczy. Patrz 
— oto draperye proporców: wywijają z: tałdów 
swoich jażto postacie ojczystych: patronów, jużto 
białe orty wypływają ną nich z tła szkarłatoych 
wateryj, jakby: w bojach” poszarpanych w strzępy. 
Qdgłos dzwonów, ktorym stary Zygmunt rej wie 
dzie i'z wież muzyka hejoałów, łączą” się 'szele; 
stem owych sztandarów i śpiewem 'ladu, budza 
wspomnienia % przeszłości. Stada gołębi białych, 
eo także dawnym zwyczajem wyżóbranem u prze- 
kapniów ziarnem żywią się wśród 'rynku, wyda: 
dzą €i (sięw; tej chwili”jakby jakie żywe nakrzyt 
dlon trądycye stare, co Bięinad owym wspania- 
iym oraząkiem unoszą. 


m rava) postępują po rynku, stająć przed ołtarza; 
mi nbranemi w sieniach domów: dla odśpiewanią 


z swojemi ogromnemi 
adział w obronie Krakowa przed Szwedem. Jak 


.|gó kredetisu, co p 


ku w różne strony 


CZAS! z Soboty 27 Stycznia 1866, 


aa korzyść obioru X. Ledóchowskiego. Ton dykta- 
torski umocowanego rosyjskiego pakassay pa przez 
jego inatrakcye, a niemogący przeto stanowić wy- 

enia w oCZAch jego EE? i powoda di 


l -ani powodu do 
odwołania go, oburzył e l 0 A z: 


conego przeciw niemu przeko kiego nabył, 
iż p. Meyendorff zwodził go przedstawiając mu 
powstanie polskie w demagogicznój barwie. Przę- 
konanie to, tr słyszałem od dobrze uwiadomio- 
nych osób, Ojciec Swięty zawdzięcza najbardziój 
owym pisemnym dowodom, o jakich jaż w po: 
przednich listach nadmieniłem. Mylnie aporadały 
niektóre obce dzienniki, że do ocalenia i zebrania 
takowych przyczyniło się stowarzyszenie księży 
polskich w Paryżu. Duchowni ci są zupełnie obcy 
podjętym w tój mierze trudom i niebęzpieczeń: 
stwom, które były udziałem jednój tylko przyby- 
łój z kraju osoby, Ta je, jak mię zapowniają, 
przesłała j 


apieżowi z miejsca swego pobytu. C p 
ciaż jéj nie znam osobiście, życzyłbym Bzczerzę, 
aby" zrehabilitowała pamięć” zmarłych, ' ogłaszając 
drukiem tak pierwszy skonfiskowany adres z d. 
26 czerwca 1863 jako i drugi,z dnia:29 paździer- 
nika. t,t. w którym. wyrażona była prośba, aby się 
Papież wstawił za Polską do mocarstw katolickich, 
a mianowicie do Francyi i do Austryi, lecz adres 
ten zaległ na zawsze u oddawcy. Są to już dzi- 
siaj historyczne tylko-pamiątks,— ale właśnie dla 
tego należą do wszystkich. ] 

Qaegdaj «rano baron Hibner złożył urzędownie 
więrzytelae swoje listy Ojcu Świętemu Znaczna 
część ludności rzymskićj nyay gaz się pa Via pa- 
pale dla zobaczenia uroczystego wjazdu posła 0ę- 


satskiego do Watykańu; był ou nader wspanią |S. 


iym. Ambasade i jego orszak ijechali: sżeścią: gą- 
lowemi karetami, nie dworskiemi jak. w innyc 
stolicach, lecz pależącemi do ambasady. Pierws 
pózłocista, którą jechał ambasadór w również złd- 
cistym strojů, ciągniona byłą przez cztery konie 
ustrojone w kapy i w kity ż pióropuszami; prową 
dzone przez pieszych masztalerzy. Prałaci anstry- 
acey Nardi i Bellegarde towarzyszyli bat. Hllbne- 
rowi. W wieczór ogromny pałac węnecki, rezyden- 
cya ambasady, zajaśniał rzęsistem oświetleniem. 
Na wzniesionych przed nim wystąwach, dwie wy- 
borać kapele grały ustępy z oper włoskich 'dła 
zamiłowanego w muzyce ludu, który tysiącanii 
aspełniał plaę i przyległe ulice, przyglądając. się 
nieprzerwanema przez kilka. godzin '8zeregowi po- 
wozów wjeżdżających do pałacu. Tam w ogrom- 
nych średniowiecznych salach gmachu Pawła IV 
przystrojonych z całym" przepychem teraźniejszo- 
ści, roib się tłam kardynałów,  prałatów, =ambasą- 
dorów, ministrów, najrozliczniejszych dostojników 
tatejszych i zagranicznych w przeróżnych mnadu- 
darach, dam niesłychanie wygorsowanych i zamią- 
tających sale sążcistemi ogonami. Brylanty czarg= 
dziejski widok sprawiały; najbardzićj okryta ni: 
mi była jak zawsze księżsa Corsioi, z parę: mi- 
lionów nosząca na sobie, „Gospodynią zaż była n 
p. Hitbpera księżna Aldobrandini, z domu, krabian- 
ka Hunyady, odziana w ponsową haftowaną bry. 
lantami suknię. Tłam cudzoziemców kupił się cię- 
kawie w kołó kardynała Autonellegó, który Żą- 
doych orderów nie nósił, wyjąwszy jedyną wielką 
gwiazdę z soliterów na piersiach. Sekretarz, atąnn 
przez chwilę tylko, błysnął, w salach ambasady i 
przez cały czas swój króciuchny . gościny rozma- 
wiał ńiemal wyłącznie z br. Sartiges i z ambasa- 
dorową' francuską, ściskając ambasadora za obie 
zęcey tak, iż: wyraż entente '©ordiale zaczął krążyć 
z nast do ust między gromadno skupioną w 
vich dyplomacyą. Baron. Meyendorff w mundurze 
rzeczywistego radcy stana zdąwał się mocno iwa- 
rzónym i ciągld do żóny po rosyjsku przemawiał. 
Patryotyczne rodziny księstwa Doria, Piambino, 
Del Drago, Bonaparte, Castani, itd. nie przybyły 
wcale, a przez to większej części bistorycznyc 
brylantów brakowało. Ze zńakomitości mousignor 
Liszt ściągał uwagę patchnioną swoją twarzą,  dłu- 
giemi. włosami i, pękiem. orderów razem zWiąza- 
nych i wystających jak. szkaplerzę ze spiętój. sn: 
tany. Z Polaków na pokojach amba 
dował się książę Konstanty Czartoryski i ksiądz 
Artur Wołyński ; żadnćj za% Polki nie było. Scisk 
był nadzwyczajny, tak, iż oficer frańcuski zemdlał 
i ną rękach go wyniesiono. Lodów i chłodzących 
aapojów nie było prawie wcale, a kto się chciał 
ochłodzić, udawać się musiał do dalekiego zimne: 
rh naganę ami; 


tłamu ściągnęło. 


ów. rzeznicży sztandar eskortnją dziś panowie ča- 


dhówi ż miećżami w kwiaty strojńómi, tak dawniej: 


tłażdy cech có miał sobie porućżoną dó obro 
jedaę ożęść warówni miejskich, zbrójao przy pro- 
porcu ta procesyach stawał -0w i | 
' Proćesya' z kościoła” £x." Dominikanów, ` obcho- 
dząca rynek na Matkę boską różańcową (w pier 
waza niedzielę paźdołdrdiiea) , należy” także d 
nader świetnych uroczystości kóściglnyćh. Byw 
na niej (równie jak na katedralnej i' maryacki 
w Boże Ciało) po dwadzieścia « czadami prawię 
trzydzieści tysigey luda; zwykle bowióm dwie po: 


kacio rynku natłokiem zapełdiają wtedy pobożai, | 


Przeważa bid wiejski z ókólić nawóet' dalszyc 
przybyły, nadając temu obchodówi' zaów. inny 


właściwy charakter — pora téz róka zmienia fi | 


zyognomią owego pochódu nie zwykle malowni 
czego, gdy się w późóy wieczór rózdhodzą'ż ryn 
śpiewające rzesze i bractw 
z. sztuńdarami, dla liczdych świateł przedstawiają, 
ce widok nader orygińalay i piękny. © i 
Wreszcie pomioąwszy: póbliczne procesye z każ 
cant w.dnt krzyżowe, przywieźć tu jeszczy wy; 
p 
głową 8. Floryana; wab w uroczystość 8. Stanisła- 
wa z głową! znowu! tego krakowskiego biskupa n 
Skałkę. Pierwszej procesyi towarzyszy tłum ż 
ków z wśzyśtkich: niżbżych zakładów naakówych 
icy parafialńych szkółek. Dziatwa śpiewając, od: 
powiada biskupowi ibtonającemu litaaią. | 
u $tógownie przejdziemy” od przeglądu religijgych 


obchodów do wzmianki 'o krakowskim nich 


przypomnimy tutaj jeszóże' witanie chleba nowego 
ów ien dawny, godny mieszkańców rolnicze: 
go raju. : á osl ; 

Pierwszy bowiem chleb zwykle w Tyńcu apie. 


ziemi na powitanie dara bożego aż do wrót. Je; 
szcze Stanisławowi '/Attgustowi wóził  burmiestrź 
krakowski co roku na 6. Jana, bochenek prądnic. 
kiego chleba, który'w Warszawie odbierał" © 

(Wszystkie krakowskie odpusty,” nabożeństwa i 
proceśye, nabierają i % tej przyczyny niezwykłego 
atoku, że tłumy mabożuych zwiększą Jud wiejski 
ściążający na nie z bajdałszych nawęt okolic W 
różnych także innych chwilach zaludnia się Kra- 


sadora- znaj, | j 


pochód z Waweli na Kleparz (4 maja) z |p 


A 


Wniosek ks. Stempka na posiedzeniu 
sejmu w dnin 23 stycznia, © którym dóniósł wczo* 
raj nasz korespondent, opiewa: 

„Wysoki sejm raczy uchwalić: A 

1) Wydatki na potrzeby kościelne z odprawia- 
niem liforgii połączone, jako to:- na sług kościel 
nych -obrz. łat., ną organistę, kościelnego i. kali- 
kancistę, — w obrządku zaś ruskim; na diaka 
i kościelnego, na'opłatki (proskurki), wino,. wosk, 
kadzidło, łój do lamp, pranie bielizny « kościelnej, 
które według dekretu kancelaryi nadw. z d. 16/mar- 
ca 1818 1. 20,552:między zwykłe iawentarzem ob- 
jęte wydatki kościelne zamieszczone być powinny, 
mają być w przyszłości jak dotąd,*i to w. ilości 
rocznej 105 złr. w. a„ w kościołach obudwn ob- 
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rządków z fandaszu religijnego opłacane w para- 


fiach niżej kongrty, a nawet nad kosgrnę, docho- 
2) Odnośne ustępy rozporządzenia b. minister- 
stwa oświecenia i wyznań.z d. 22 grudnia 1860 
ł. /18,416/4995, 1 rozportądzenie ministerstwa stá- 
aw z/d.'22 latego 1862 1. 1977/471 tej ustaw. 
sprzeciwiające się, zostają uchylone-*. > 
Podpisani; ks, Wojciech Stempek, wnioskodaw 
Wierzchlejski, arcybiskup, Józef Aloizy biskup tat- 
nowski, Szymon Manasterski, Kuziemski, Guszałę- 
wicz, Moórgensterh, Rutowski, Półanowski: Litwinó- 
wicz metropolita, Aleksander" Dunin ówskt, 
ka. Dobrzański Aleksańder;: Laskowski, Sawczyńską, 
Pietrusiewicz, Ginilewicz, ; ka. „Antoni; Dobrzański, 
Malinowski,  Dzerowicz, , Zbyszewski, Ludwik, Wå 
dzieki, Rogaliński, Franciszek Paszkowski, ( lecyn- 
gier, Reyzner, ks. Antdłkiewicz, Ą. Golejewskę, 
icki; Pawlików, Naumotwies. | 


s 


Wiedeń 25 stycznia. Od póniędziałka. już td- 
cży się dyskusya nad adresóm do Korony W sejm 


ragrzebskim, a jóżeli czytelnik nið zaałazł w kd- 


lamnach uaszego dziennika sprawozdania z dọ- 
tychezasowego przebiegu narad, to. tylko. dla tego, 
że chaytyczą tę dyskusyę pragnęliśmy ująć w rá- 
my obrazu, któryby nam i dążenia stronnictw li 


siłę ich fzasady wiernie przedstawiał. Wyznajemy,, 


te  materyałów, które do tej chwili mamy po 
ręką, nión możemy: nakreślić - tego. Obrazu. 
w dyakusyi adresowej punaje chaos nieopisany. Wid 
domo, że wydział, któremu polegono redakcyę. d- 
dresu, rozpadł się na większość i mniejszość, Każ- 
da własną polecająca pracę, że adwókat Stojand- 
wic trzeciego dostarczył adresu; ale to” nie jott 
wiadomo czytelnikom: naszym, że:Jr. Hellenbacl 
i.p. Ziykowicz oświadczyli, w, sejmie, jako gotowe 
projekta do adresów chowają w zanadrzu, oczeku- 
jąc par e. chwili do zalecania ich sejmowi. 
Nadtó, kardynał Hadlik i wspotinioay już poseł 
Ziwkowicz nie będąc zadowoleni 'z prze żoych 
już adresów, a od. przedłożyć, się mających nie 
wiele lepszego się spodziewając, polecają wyzna 
czenie osobnego wydziału, któryby ułożenie pro. 
jektu adresowego ponownie wżiął pod dysknsyę. 
W ogóle dach wiejący ż obrad: przyjaznym jest 
dla Węgier: związek i korona ágò Szczepana nie 
jesti zakwestyooowanym ani w: projektach rare: 
ani w dysknsyi, idzie. tylko o miarę niezależnośći 
przyznać się mającej Trójkrólestwu. Końca dys- 
kusyi ogólcej przewidzieć nie można, gdyż zapi- 
saay jeszcze cały poczet mowców. “Z tego Wio- 
sząc jest wszelka nadzieja, że sejm chorwacki jak 
w r. 1861 kilka miesięcy strawi. nad adresem. | 
— Wspomoieliśmy jaż w tem miejscu, że przed 
walaą „bitwą to jest przed geroy „adresową 
stronnictwa w sejmie poszteńskim zamierzają sku 
pić wię i jasno określić śwe stanowiska. W tym 
célu. odbywają ; się narady: starokonserwatystó 
a br. Aponyego,, stronaictwa Deakowego w botelh 
Europa, stronnictwo b. rezolacycnistów we NA 
snym klubie. Stronnictwa starokonserwatystów głó 
wha rola przypadnie w Izbie wyższej: dwa i 
cożwiną dwe siły wkrótce’ już” w 'Tzbie” niższej 


dla tego w tej chwili ogromną: rozwijają ezynność. 
Na ostatoiem posiedzeniu, stronoictwa. obrada; | 


ącego w hotela, Europa, przekoną się z odez 
tania listy obecaych, że stronnictwo Deaka oc 
197 członków, którzy, gdyby tylko na nich z pe; 
wnością spuszcżać sio można, zapówniliby ma 8 | 
powczą przewsgę w. Izbie, Deak powitany: okrzy; 
kami przy. wejściu +wnosił, aby. wybrać komisy 
adrósową z 3) członków wybranych z. pośró 

wszystkich stronnictw. Tak wniosek jako i lis 


'ków przybywającym dóń ludem, tak, że mówi: 
6 właściwościach fizycgnomii Miasta, tridnó prźi 
pómnieć 1'6 tym doń! napływie; tem póńętniejsżyn 
ido wzinianki; że mógłby dostarczyć do sta 


przy: 
pomoieć Krakusów. | pie- 
śni Krakowiaki pełne werwy i taitazyi, ubiór kra: 
kowski żarowno bogaty jak. malowniczy; wroszcid 
tanco krakowiaki tak 8żeroko znana. 115500 sl: 

w Pięśń" Albożwa to jacy tacy etc. daje” wyborny 
opis: krakowskiego „stroju; chociaż ten używany 
najbliżej pod miastem, mniej mą ozdób z kółeczek 


urządzenie 


ą swojemi płaskiemi hnis okrą- | 
Lebt bnan ne 'a nosami willar rozwarte- f 


czony z nowego ziarna, nosił wójt' krakowski: kró| | 
lowi na. Wawel.  Wychodził o monarchas Ghlebaej |rą 


CU 


| ai 


|=. 
śnie przyjęto. Nastapnie wniósł Deak, aby Isba 
podCżas narad Komisyf adresowej põdtieliła się na 
wydziały, któró głównie i; = zo na- 
stępnjącemi. przedmiotami: 1) określeniem spraw 
ody MIS dro dkiem wewnętrznym Izby; 
3) rewizyą”natawy wyborczej; 4) kodyfikacyą; 
5) orgauizacyą muoicipiów = i gminy; <6) kwesty 
narodowości; 7) ednkaceyą. publiczną; 8): intare- 
sami ekonomicznemi; 9) instytutami = publics i. 
Równocześnie obradowała lewiGa, atoli nie na 
posiedzeniu. plenatnem, decz podzielona ną 4 od- 
działy, reprezeutującereztety dystrykta kraju. W o- 
góle. do 400 posłów”wz:ęło: udział” w. naradach lo- 
wicy. Postanowiono. ta za podstawę adresu uchwa- 
lić się mającego uzaąć adres z r. 1861 i popie- 
i 


rać każdego, kto przemawiać j ża zasadam 
ieee E ae oce i pi owica * taszy, "iż 


zycyi z Deakiem. Dla nniknienia atoli nieporo- 
zamień, któreby, „tok. WOŻĄ adresowej, niepo- 
trzebnie powstrzymywać mogły, postanowioto po- 
rozumiewać się z, Deakiem. i; w am cola wysoa- 
czonó kilkù czloaków, którzy przyjęli na się rolę 


e 
bieraych pośredników między: Deakicm a lewicą. 


„Królestwo. Polskie, : 


Zamiar rozbicia taroda polskiego według wy- 
znań religijnych „8 nawet, wędłag., pbrzędów. ko- 
ścielaycb, należy do jedaego zę Środków, który ma 
posłużyć dó zamienienia protóstantów Oba Wyzasń 

a 


ewangielickiego i reformowanego. na Niemców, 
katolików obrządku wschodniego na Moskali. Stó- 
sownid öl tego” płana W. EE ETa a długie 
lata, młode pokolenie ma być odtąd wychowywa- 
qe w trzech kierunkach: polskim, Bodklodtkim i 
niemióckimi, jak to wskazuje następujący ukaz: 
Do Namiestnika w Królestwie. Polskiem, 
Ukazom z. d. 30 sierpnia (11. września) 1864 r., 
ustauowioue przeze mnie kaipkaigy ilno; zasady 
przyszłego urządzenia i ORLY i naakowej 
w Królestwie Polskiew. Przepiszwszy prawidła o 
szkołach publicznych dla miejskich i oddzielnie dla 
wiejskich: mieszkańców wszelkich narodowości: i 
wysp, aznąłem zarazem konieczoem, rozwinąć 
i uzapełaić system średoich źakładów naukowych, 
w zastósowania takowych do potrzeb dj AAU ck 
ladności Królestwa. W skatek tego fozkazalem, nie- 
zależaie 6d stopniowego * zakładańia szkół públi- 
cznych na wskazanych zasadach, odkryć '(co zna- 
caya Otworzyć, Red. Cz.) niezwłocznie w War- 
szawie, gimnazynm. roskie, a również przystąpić do 
ułóżenia szczegółowych, ustaw i etatów tak 'dla in- 
nych śródnich, jakoteż dla wyższych żakładów ia- 
ukowych. d Bi U 
Obecnie -przejrzawszy przedstawione mi proje 
kta, znalazłem je odpowiadającemi zamiarom mo- 
im, ¢ə do nadania wszystkim szkołom w Królb- 
stwie organizacyi, opartej na grabtownych peda- 
gogicznych zasadach, i zastósowania izo tych do 
potrzeb rozmaitej w Królestwie ludnóści, oraż tőr- 
witięcia w Inńdaośćci tej należytego wykształcenia 
naukowego. Dla.tego też zatwięrdzone przete age 
zostały, „rozpoznane w Komitecie, do spraw _Królo- 
stwa Polskiego i. przy niniejszym przesyłające. się 
ustawy i etaty następujących £ ów uddiowjć: 
I Gimsażyów i progimoazsyów męzkich dla tn- 
dnościspolskiej.o) «oo0zo% log aiw 
IL: Gimnazyów i- progimnazyów  męzkich dlą ln- 
docści ruskiej greko unickiego wyzaania. _.... 
_III. Szkoły głównej niemieckiej ewaogięlickiej 
w Warszawie. | DOŃ pve DO mą SEI DO 
k IV. Gimnazyóm reałuego niemieckiego w M. Ło- 
AiR DG HRB 8 BynOŚl a U i 
ig Vo Gimpazyów i progimuazyów żeńskich, d; 
„VI. Kursów pe RR: dla ludności polskiej. 
VII. Kursów pedagogicznych ula ladaości ruskiej 
greko-unickicgo wyzoania. 0 SIA 
VIII. Karsów pedagogiezńych dla ladaośńci litew- 
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w wykoranie, a r A kp wić o E 
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ionych zakładów paakowych, 6 k _wzmian- 
kowano w pcie móim do was £ d. 30 sier- 
osięch września) JAR uawiiądykóc 1diąp 
„Wkłądając na zw erzchaość na kawą; w, Króle- 
stwie, pod glo nym kierankiem waszym, należyte 
i łodiich układów nónkowych, wedidę 


cznością krakowskiego, stroju. Czuć; 
p Enan 24 świką w k 
go 


U iż >biądryi 

Wisłę, zuajduje widoczać w strója stópoiówacie, 
ocżywiste coraz dwietniejsze rozjaśnianie wię” bat- 
wy i uszlachetnianie form; czego szczytom jóm ü- 
biór Krakowiaka będący ostateezńym najświetniej- 
sz m wypadkiem kostinwograńi Słowian. = 

«Mimo że a Weńdów iw Rospi sapol i 
krycie głowy” podokae's kiztałta do' krakusek, 
mimo wrośzcie końfederatok szlacheckich; płot 
ka jem czapka krakowskiego chło 
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-nowych ustaw i etatów, przekonany jestem, że|Kiedy go konsul Opnścił, wdmirał zeszedł dó_ kajuty 


świzyscy zwierżchnicy i nanczyciele ów tych, 
przejęci nzuaniem ważności swej służby, święcie 
speolać Jm pówinnóńć swoją w duchu i kierun- 
8 zez mnie w reskrypeie z. d. 30 
(11 września). Wzywam błogosławieństwa boskie- 
go na ło ważne dzieło z pełną ufaością, że praca 
umysłowa i gruntowne wychowanie przysposobią 
w zam pokoleniu zg wł Ka ay tego 
wio ństwa, egoi nierozdzielną 
stanowi K. Kati Mkh 
awia gińale własoą Jego Cesareko-królewskiej 
rę 6an0:.... „ 
AWARE 1 zaandce. 
W Petersburgu doia 5 (17) stycznia 1866 r. 
Za zgodność tłómaczenia 
Minister Sekretarz Stann, 
z - (podpisano) W. Płatonow. 
— Przewodńiczący 


w 
misyi prawodawczej przy Komitecie Urządzającym 
radzca staun Iwaniszew, zamianowany został pre- 
zegćm komisyi prawodawczej w miejsce Arcimo- 
wicze, odwołanego 26: wszystkich urzędów. 


D aaa a mme a r a 
Kronika miejscowa 1 zagraniczna: 


Kraków 26 stycznia. Mówiąc o wielkiej szko 
dzie, jską ponosi Kraków z powoda wydalenia stąd 
Wszystkich nietutejszych mieszkańców, bez /względa 
na wiek, płeć i długi lub krótki ich tu pobyt, a zu- 
tem bez względu na to, czy to były osoby „stale tu 
zamieszkałe, chociaż nie tutejsze, czy też chwilowo 
s powodów politycznych tu przebywające, wymieni 
liśmy, że liczba tych osób vynvsiła około 40C0. Za 

„pewnionó naa wtedy, Zè liczba passportów stąd wyda- 
nych osobom wydalonym wyniosła 800 mniej kilku. 
Liczba ta nie obejmowała atoli tych osób, które po- 
siadały swoje własne passports, nie mówiąc jnż o tych, 
re nie zgłoniły się. do władsy wojskowej po past- 
porta. Nie porusraliśmy tej kwestyi z politycznego 
u, lecz s ekonomicznego , i dla .tego wymieni- 

liśmy ogromną stosunkowo licebę ozeladzi i majstrów 
sarówno besżennych jak żonatych, którzy się w r. 
1865 atąd wydalili, nie znalasłszy tu dla siebie do 
statecznego utraymania, Półurzędova General Corres: 
pondenz sbijając nasse twierdzenia w ostatnim nome- 
rze swoim, zmniejsza nawet liczbę wydanych paszpor- 
tów osobom stąd wydalonym do 700. Na zapytanie 
jednak nasze, osobom stąd wydalonym słaży wol 
ność powrotu, odpowiada pomienione pismo półursę- 
dowe: „Z naszej strony nadmienić, jeszce Czasowi 
jemy sa atósowne, że każdemu z wydalonych 
obeych wolno na postawione przez Czas pytanie otrzy- 
mać dłó siebie odpowićdź w ten sposób, ażeby się 
starał u właściwych włads austrynckich o poswolenie 
powrotu; -a-sdaje nam się, że się nie omylimy twier- 
dząc, iż try beasrz zechce o ile możności prośbom 
tym chętnie sadosyć ucsynić." Ostatnie te wyrazy.: or- 


gann Lczztni 0 każą przypuśzcgać, że wielka część 
oąób, które były stąd LA: 4 nie napotka trudno- 
ści w otrzymaniu poswolenia -na pobyt w Krakowie. 
Poł AE powrócili e '-— kawki na: 
austry odstawiono na 

granicę do Ssozakowej: WTA 21 letni, 
my s Krakowa; Tomasz Wnęk, 20 
uoseń gimuaryalny s Wadowio, i Szymański, 
ie Feliks. Geranik, 22 letni powrożnik z 


aprawą odno wiol- 
sto. NE Mary r 


Miłosierdzia sprawozdania biegłych o projekcie robót. 

— W tych dniach toczył się ciekawy proces we 
Lwowie © oszustwo i podrobienie dowodów piśmien- 
mych, a w proces ten wmieszanym był zamordowany 
niedawno przes nmiezuanego sprawcę pisars pokątny 
Faliński. "W msju 1865r. sarządzone było postępo- 
wańie ugodae 60 do majątka mydlarza lwowskiego 
Mojżósza Zielnika, który cichaczem się wyniósł, za: 
brawszy 50,000 złr. Familia jego na kilka dni przed 


aa Ta petenci 


wypadek d. 23go stycznia wiezorem na przedmieściu 
Leopoldstadt w domm pewnego kupca sbożowego. Sie- 


panny, mnięmano, że się spóźniła prsy 
toalecie. „Matka więc udała się do jej pokoju na wyż 
szom piętrze umieszczonego, lecz zastała drzwi sam- 
knięte, a nie mogąc się.dowołać córki, zawezwała ojca. 
Wysadźono drzwi i ujrsano straszny widok, Na środku 
pokoju ustawiony był stos drzew, który tlił się idy- 
mem napełnił pokój, a sa otwarciem drzwi buchnął 
płomieniem. Na stosie saé stała narseczona. Pochwy- 
cono ją jessose na cząg, bo już była nieco poparzoną 
i wyniesiono, a ogióń stłamiono. Mimo nalegań, nię 
można było nić innego wydobyć z dziewczyny, prócz 
tych słów: >Nie chcę go robić nieszosęśliwym, powin- 
sginąć na stosie.i muszę umrueć.*, Goście sig 
niemi narseczony, przy łóżku zaś chorej 
f bada stan jej umysłu. es 
samobójstwie admirała Pareja donosi Diario: 
o zabraniu statku „C2- 
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wiedsił. Nasajutrsckonsul przyniósł mu dzienniki ohi- 
lijskie opisujące szesegóły zdobycia statku. Admirał 
przechadzał się czas -jakiś s konsulem po pokładzie, 
Bie sdradsiwssy nicsem wewnętrsnego wsrussenia. 


wydziale krymitalnyt ko- | jego 


| W d. 6 lutego we Lwowie sprzedaż Tozmaitej upra- 


_CZAS 7 Soboty 27 Stycznia 1866. 


wy rzemieni, żelaza, mosiądzu w komendzie artyleryi| Za 100 kwart 80%, Trallesa okowity karto-|dziennik pruski kruszy kopię w obronie Rosyi, 
zbrojowniczej. — Oferty do 15 lutego na trafikę w|flanki płacono 131, talarów gotówką, 13%, na |zasługując się przez to w Petersburgu. © 
Toustem obw. tarnopolskim wadyum 50 złr.— W 'd.|odwłokę. Nie będziemy tu powtarzali zdania dzienników 
22 lutego sprzedaż dóbr Bndsanów w obw. czort: paryskich o mowie tronowój Cesarza Napoleona; 
kowsyim otna, wyw, 196,425 zir. 34 c. — W d. 22 Kores- 
lutego w Stanisławowie sprzedaż sumy 120 dukstów 
intabulowanej na realności tamże pod 1. 48 */,. 


f zastrzelił się. Na Ścianie umocował papier, na któ- 
rym stało napisane żądanie, aby zwłoki jego nie spu- 
szczono w morze chilijskie, Życzeniu temu stało się 
adozyć, = 

~ "Drie 25ty stycznia pochmury. Ciepło dnia tego 
doszło do -+ 19,0 od +-. 07,4. (Barometr postępując 
w górę osiągnął maximum. o -10 wieczór pr 335/4,81, 
odtąd nzedł na dół i wskazywał dnia 26 o 6tćj go 


Losy pożyczki rosyjskiej 5',,. 
W duia 15 stycznia r. b. następujące wygrane 
wyciągnięte zostały: 
Serya 12750 Ner.47 wygrywa rubli. 200,000, 


Niemezech; ustęp o 
Ojcu ów. zyskał oklaski ze strony konserwatywnej, 
a ustęp o Mexyku i o Ameryce niejedoakowo 


dzini 3346975 termometru xa6 4- 0%4 R. ý 5 n >on  |został pojmowany. Ostatnie wyrazy ustępu o 
Wiatr ie a- slaby. pc, na zachodni, < Gospodar stwo, przemysł | handel. » pt 9 = » zie Mexyka przypisują tej okoliczności, że marszałek 
— WZ dnia 27 stycznia, Śgo Jana Uhryzo 2. Bad ? 3 » A i „|Bazsitie miał pisać świeżo, iż się obawia bliskie- 


Rabli ar. 10,000. 
Serya 271 Nr 44. — 18355 23, — 4206 35. 
Rubli sr. 8,000. 
Serya 9030'Nr 9. — 4053 43, — 4714 24, -- 
9163 22. — 6455 41. 
Rabli sr. 5,000. 
Serya; 10289: Nr 22. — 7907 25. — 8505 15. — 
GR? UROŁÓW 50. — 10797 39. — 5760: 28.-— 


go starcia z Ameryką na przypadek przedłożenia 
pobyta Francuzów w Mexyka. Mówi op, że wy- 
trzymałby pierwszy napad, lecz niemógłby ręczyć 
za dalszy przebieg nierównćj wałki. Mowa cesar- 
ska zapowiada. bliską ewakuacyę Mexykn, lecz 
trudno to pogodzić z układem zawartym, jak sły- 
chać, między obu rządami cesarskiemi, na mocy 
którego 6000 ladzi legii endzoziemskiej pod sztau- 
darem francąskim pozostać ma w Mexykn ną czas 
nieoznaczony. 

Ostatnia poczta z Nowego Jorku przywiozła wia- 
domość telegrafem już rozeałacą o zamiarze pro: 
zydenta Johusona zmienienia gabinetu. Dzienniki 
tłómaczą ten zamiar zmianą polityki względem 
Francyi w sprawie Mexyku. Przedewszystkiem 
winister spraw zagranicznych Seward, który wła- 
śaie w tej ważoej chwili, gdzie dokumenta do tej 
sprawy i korespondencye dyplomatyczne przedło- 
żone zostały kongresowi, opuścił Washington i po- 
dróżaje po wyspach 'ladyj zachodnich, ustąpić ma, 
a to właśnie z powoda, iż w depeszach swych za- 
daleko się zapuścił w żądaniach od Fraacyi. New- 
York Herald docosi o wystąpieniu ż gabinetu p. 
Staotona,. który. ma iść na posła do Londynu. Stan- 
ton zaś najdalej szedł w tłumaczeniu awojem do- 
ktryay Moorve, Kongres ma być usposobiony wo- 
jennie. Możóość opuszczenia przeź Francuzów Mo- 
xyka bez narażenia honora Fraacyi, zależy od ga- 
bineta amórykańskiego, od waranków, jakie on po: 
stawi Francyi. Jednym z mich najtradniejszym ma 
być uznanie Cesarza Maksymiliana; jeżeli tego wa- 
ranka nie przyjmie Johnson, wystarczyłby dla ho- 
uorn Francyi i ten, aby Stany Zjednoczone dały 
przyrzeczenie zachowania się neutralnie: W teu 
sposób Cesarz Maksymilian miałby du czynienia 
2 samymi tylko republikanami mexykańskimi. Ile 
w tem wszystkiem prawdy — dziś jeszcze wie- 
dzieć niemożna; wiadomo tylko, żę się toczą ukła- 
dy między Paryżem a Waghipgtonem. `’ 

W uznpełaieniu pokojowych. doniesień amery- 
kańskich piszą z Brownaville z doia 4 stycznia, 
że bióro werbuakowe zamknięte, i zabroniono żoł- 
nierzom Unii zaciągać się do wojsk Juaręza, Je- 
neral cesarski Mejia groził rozstrzelaniem 30 
schwytanych republikanów, przeciw czema jenerał 
amerykański Weitzel. protestował. 

Mipisterynm angielskie ma, jak już pisaliśmy, 
zamiar przedłożenia parlamentowi na najbliżdzem 
jego zebraniu projekta reformy wyborczej, i jest do 
tego poniekąd. zmnszone, gdyż reformiści obróci! - 
by się przeciw niemn; ale jak mniema Zndép. bel- 
ge, nie zdecydowało się jeszcze co do tego ważne- 
go puńktu, czy należy zniżyć ceosus lnb nowy za- 
rządzić rozkład okręgów wyborczych. To wynika 
z odpuwiędzi lorda Russella do deputacyi z Hnd- 
derafield, którą żądała od niego szerszej reprezeu- 
tacyi. Rzecz to nagła, gdyż parlament za kilka 
dni ma być otwartym. 

Rada. związku szwajcarskiego uchwaliła 19go 
hom: z ‘nS 19 lutego Zgromadzenie związ- 
kowe dla zdania mu sprawy 0 reznltacie gło8ó- 
wania nad zmianą kopstytucyj. Głosowanie to od- 
bywało się począwszy od 14go b. m. i obejmowa- 
ło następujące zasadnicze ponkta:; 

1) Oznaczenie miar i wag jest sprawą zwiąsko- 
v ą (dotychczas było kantonaloą); 2) równeść Szwaj- 
carów rodowitych i nataralizowanych wszystkich 
wyznań pod względem osiedlenia się, prawodaw- 
stwą i postępowania sądowego y zwany arty- 
kał o usamowolnienin żydów); 3) prawo osiedlo- 
uych (a jeszcze nienataralisowanych) do głosowa- 
nia w sprawach gminy ewojój; 4) opodatkowanie 
i stównnki cywilac-prawoe osiedlonych BĄ rzeczą 
Zwiąskn (ustawy związkowe orżekuą, czy i gdzie 
mają pod tym względem obowiązywać ustawy te- 
go kantony, w którym kto mieszkał dawnićj, lub 
tego, do którego się przesiedlił); 5) prawo głoso- 
wania przesiedlonych. (+ innych kantonów szwaj- 
carskich) do głosowania w sprawach kantonalaych; 
6) wolność wyznań i niezawisłość praw cywila ych 
i politycznych cd wyznania; 7) ustawędawstwo 
związkowe ma, moc nznąuia pewnych rodzajów 
kary za niestósowne (kara cielespa); 8) Związek. 
ma prawo wydać przepisy pod względem obrony: 
własności autorskićj, artystyczoćj i przemysłowćj; 
9) Związek ma prawo wydać przępisy względem 
otrzymywania loteryj i giec hazardowych. 

adomo już z głósowamia, że tylko artykuły 
2gi i Gty, oba tycząte się żydów, uzyskały więk- 
Szość; Wszystkie zaś inne pozostały w mniejezo- 
ści, dła tego, że kantony nie chcą się pozbawiać 
OR esii władzy centralnéj wielkićj, ćzęści praw 
swoi i 

Z Valparaiso doacszą 9 stycznia, że blokada 
zortów -ębilijskich trwa ciągle. Stosunki. dyplvma- 
tyczne między Hiszpanią a Perawią przerwane, 
a nowy (dyktator peruwiański Prado, nie doznaje 
wcale opora. Donieśliómy zaś jnż, że rząd hisz- 
pański wysyła ministra marynarki Zabala z flotą 
dla wzmocnienia sił morskich na. wodach chilij- 


będzie, jak się zdaje, popie- 


stoma biskupa, 


Ruch handlu krajowego. ; 


(S) Lwów 16 stycznia. Haqdel zbożowy w 
tygodniu ubiegłym był tak na tutejszej targowicy 
jak i na ionych targowicąch galicyjskich bardzo 
ożywiony, i ożywienie to utrzyma się zapewne 
pewien czas, przez dowózy przedsiębrace dla od- 
wrócenia zagrażającego niektórym okolicom głodu. 
Partye żyta i pszenicy dowiezione z obwodów za- 
chodnich a obliczone na 4,500 eentnarów rozebra- 
na zostały do młynów parowych. W przesyłaniu 
zboża do Lwowa głównie mają udział: Rzeszów, 
Dębica i Tarnów, zresztą w obwodach tych i na 
prowincyi poszukiwane jest 3boże dworskie, zwłasz- 
cza najcięższe i najlepiej oczyszeżone. Z Tarno- 
wa wysłano znowu większe partye do “Krakows, 
ogółem około: 4,900 eent. Dowóz zboża z Węgier 
ra Nowy Sącz do Bochni trwa ciągle, i trauspor- 
ta przysłane odchodzą do Prus. Drogi górskie są 
in i. owdzie. dobre, co sprzyja przewozowi. Na 
tutejszej targowicy ceny zboża w ogóle mie zmie- 
nity się i prawdopodobnie nie ulegną zmianie, dos 
póki mie zmienią się na targa LAD LA RA 
wych, zwłaszcza węgierskich. Pszenica przy oży 
wionym popycie była szybko rozbierana z targn i 
gatunki cięższe płacono korzec p 9 złr. 25 e, do 
30 e. Jęczmień tylko do browarów poszukiwany, 
płaeoao w mniejszych partyach gatuski 142 fanty 
wagi po 4 złr. 95 c., na pośledniejsze gatunki 
nie było pokupu. Ceny żyta bez zmiany, i zanosi 
się że pójdą w górę. W ostatnich dniach dowie- 
giono tu znaczniejsze partye z Rzeszowa, Łańcuta 
i Dębicy. Najlepsze gatanki płacono po 6 złr. 45 do 
50 cent. Pośledniejszych gataoków nie było wca- 
ls na targu. Owies płacono po 2 ałr. 60 do 70 
cevtów za korzec 98 fun. wagi. Spekulanci za- 
wiedli się eo do spodziewanego podnies'enia się 
cen tego artykuła, a tak zapasy złożone w ápi- 
chlerzach lwowskich nie są pozbywane. Mąki przy- 
widziono do Lwowa 420 worów. Spodziewają się, 
że znaczniejszy dowóz z młynów zamiejscówych 
utrzyma się przez czas dłuższy. Ceny „ziemniaków 
we Lwowie podniosły się na 2 złr. 40 e.; w Czar- 
vy, „Dębicy, Ropczycach i Sędziszowie płacą ko. 
riec po złr. 25 c. Panujące niepogody ntra- 
dniają dowóz, który po ożywionym popycie mógł- 
by przybrać znaczne rozmiary. Godne uwagi są 
stosuaki i stadynm, w jakie wszedł obecnie haa- 
del spirytusem. Od kiłku tygodni zaczęto spro- 
wadżzać spirytus z Gałicyi zachodniej, a teraz są 
już, oczekiwane transporta z Morawii, i te mogły- 
by nawet być znaczne, gdyby nie to, że Bielsk, zkąd 
uajwięcej odchodzi spirytasu, stara się za pomocą 
rozmaitych kombinacyj handlowych, aby cena te= 
go artykuła w miejsca i okolicy nie podniosła się, 
i aby przeto przesyłki. nie stały się niepopłatoy- 
mi. Lou, konopi i pakuł wysłano 831" centarów 
do Wiednia i 1,300 e. do Pras, tudzież kilka po- 
mniejszych partyj do Bielska, Weiskirchen, Berae, 
Hohenstadtu, Pardabitz i Pragi.  Przędzałnie cze- 
skie posznkują tego artykuła i płacą za 100 foot. 
wagi w przecięciu po 24 do 25 złr. z dostawą na 
miejsce. Odbyt na wełcę w pierwszych 14 dniach 
tego roku ograniczał Biọ na przedaży kilkuset 
centaarów do fabryk bielskich. Kos, przeznaczo- 
gen do wywozu przez Brody nadeszło tu 480 e. 

rzody chlewnej wysłano w tygodniu ubiegłym 
przez Kraków do Szłąska i Morawii 4,600 sztuk. 
Wysyłanie do Prus jest zabrovione z powodn za: 
razy. Wołów opasowych przezaaczonych do Li- 
pniką i Florisdorf zapowiedziano 270 sztok. 
AST (Gaz. Lwow.) 


TT Od, Radakcyi, 

Wmu Edwardowi Rotterowi. Nadesłano. na ręce 
nasze list podpisem Edward Rotter, który donósi, 
że dochodzą go listy od Marcina Góreckiego, jakoby 
jego siostrzeńca, trzymanego w rotach aresztanckich 
w gubernii Kaługekiej. P. Rotter załączył jeden z. ta- 
kich listów p. Góreckiego, który w Redakcyl leży, w 
oczekiwaniu, . że właściwy p. Edward Rotter będący 
wujem jeńca, zochce się o ten list zgłosić do Re- 
dakcyi. a> 


< 


Rubli sr. 1,000. 

Serya 14254 Nr 25.— 11185 24.— 18426 18— 
16882 44. — 6189 2h =: H09 9, =—»'17922'8, — 
11638 40.— 359 5. — 15575 45. — 15829 19. — 
3426:47. — 6919 9. — 16062 12. — 18216 26,— 
3651 47.— 17727 15, — 12784 44. — 13185 30.— 


11009 35. 
Rabli er. 500. 

Serya 44 Nr 34. — 8600 50. — 19277 4. — 
11749 24. — 5881. 8. —_4518.10.— 107704. — 
11224 49. — 4184 13. — 16803 4 — 9969 47 — 
13254 43, — 14379 9. — 1793 36. — 4488 38,— 
5232 29, — 13208 18. — 7145 7. — 13652 11.— 
7137 6. — 12920 17, — 39 38. — 9182 40. — 
4979 34. — 12861 38. — 11558. 48, — 8142 15— 
14588 34. — 14249 10. — 4824 47. — 209. 20.— 
4728. 6. — 10989 19. — 11036 34. — 9142 47.— 
13822 7. — 18022 18. — 4455 27. — 9958 -27.— 
12775 50. — 1509 15. — 6932 13. — 13181 11.— 
8325 24, — 6115 43, — 14647 25. — 19110. 7— 
3144 6. — 8006 11. — 9562 44. — 9396.50,— 
9764 26. — 7478 35. —— 4851 46. — 4141 20.— 
4469 13. — 10294 44. — 15320 8, — 6240 40,— 
1965 44. — 12002 31. — 16943 36. — 3873 21.— 
11211 26. — 9708. 20.— 17265 46. — 13802 45,— 
14776 37. —6317 17. — 18873:27.-—14721 42.— 
19909 47/-— 12119 17. — 19375 38, — 171 32.— 
9786 46. — 18976 36, — 1630 9. — 16497 27.— 
2273 4.1— 221 23. — 27054. — 1524 8. — 
1202 37. — 18237 15. — 7025 13. — 80/25.— 
17864 50. — 18417 19 — 988 39, — 5310 33.— 
18687 39. — 4269 28. — 299 17. — 11700 27.— 
13393. 12. — 1367 14, — 13084 45. — 8428 16.— 
10296 10.. — 182 42. — 14510 27. — 10690 4.— 
9964 9..— 6912 29. — 9485 7. — 8547 44. — 
5769 38. — 16356 14. — 4766 12. — 19054 36,— 
5456 8. — 19139 13. — 17337 45. — 1589 28,— 
(Dokończenie nastąpi). 


yg ewah Nadestane: 

Syrop Chiny z żelazem pp. Grimault èt Com. 
f rmacentów w Paryżu, nrzeczywistnił jedno z najpo- 
żądakszych zadsń lekarskich, a jest niem połączenie 
Ghiny z: żelazem, niepodległe rozkładowi żadnemu, e 
jest smaku przyjemnego. Syrop ten, w wielkiej ilości 
w_Niemozech.. dziś. używany, _oddano.. pod. rozbiór. p. 
Profesorowi Klecsyńskiemu, a ten w dsiepniku wie: 
deńskim Medizinische Wochenschrift z d, 14 pazdz. 
r. b. wyraża się o Dim w sposób następujący: 

„P. Grimault, w połączenia ze sobą lekarstw czy- 
stych a wybornych, był w tem od innych Bzezęśli- 
wszym, że niemi obwinięte niejako żelazo, prócz sma- 
ku przyjemnego, ma jeszcze i to do siebie, że prze: 
chodzi w krew daleko prędzej, aniżeli wszelkie inne 
preperata żelazne, jakie zwykle aż dotąd po aptekach 
przygotowywano,” 

„Syrop. żelezisty p, Grimault, jest jednym. z pre. 
paratów farmacentycznych najtrafniej przyrządzonem 
lekaraetwem żelezistem ściśle naukowem, a roswiązują- 
ce shpełnie sadanie terapeutyczne długo posznkiwa 
ue, jakimby sposobem udzielać żelaza wras z Chiną 
w -aposób prosty a jednak przyjemny i nierażący, a 
tem sadowolnić każdego. * KiM PAV Sa 

dpisano) Wincenty Kleczyński ysięgły Są- 
Ala urrat Chemik Szpitala JOMci i Profesor 
Chemii. 
AORT E SPAM AEA ETSA 0 7 CENE 

TEATR. Przedstawiona wczoraj komedya z fran- 
(uskiego w 3 aktach Zięć pana Poirier pp. Emila 
Augier i Jałiasza Saodeau, należy do rzędu tych 
sztuk, które na scenie paryskiej znakomite miały 
powodzenie i dla publiczności naszej bez zajęcia 
pozostać nie mogą.. Kontrast nowszych dwóch 
światów spółecsnych francuskich, z wszystkiemi ich 
wadami i przymiotami: z jednej strony arystokracya 
rodowa, która jak gdyby kończąc swą misyą, du- 
mo przeszłością, trawi czas w bezczynności, za- 
bawach.i zbytkach, z drogiej świat mieszczański 
pracowity, oszezędny, chciwygbogactw , chełpiący 
się niby swem plebejnszowskiem pochodzeniem, lecz 
pragoący zaszczytów, aby to pochodzenie nówietoit 
i zniwelować przedziały kaatowe, oto. tlo obrazu, 
„dmalowanego śmiałemi, wydataemi, jaskrawemi 
farbami. W pośrodku tych kontrastów stoi kobieta 
skromna, szlachetaa, żądna miłości bez podziału, 
gotową do poświęceń, jak gdyby przez , Opatrz- 
aość wskazana łącznia do: spojenia z. sobą ogniw 
owych dwóch różnych spółeczeństw, i wieray przy- 
jaciel plebejusz, który umiarkowanym, światłym 
poglądem na stosunki towarzyskie, azorątkość o+ 
wych różnie łagodzi. 

Rolę pana Poirier grał p. Rapacki odtwarzając 
trafnie wszelkie odcienia namiętności człowieka, 
w którym cbgó zysków i próżność grają na prze- 
miany, człowieką gotowego nawet do wielkich u- 
stępstw, byleby marzenia jego. o wyniesieniu się 
osobistem, zmieniły się w rzeczywistość, lecz móci: 
wego po swojemu, w sposób materyalny, mniej 
godny wyższych umysłów. Pani Modrzejewska 
w.roli Antoniny, córki pana Poirier i żony Gasto- 
ua margrabiego de Prósles, znamienicie przedsta- 
wila popędy serca kobiety młodej, kochającej, wy. 
rozumiałej na błędy męża, „zawsże z poświęceniem. 
siebie bez nam skłonnej ratować honór jego 
narażony, lecz zazdrosnej i niemogącej przebaczyć 
jego dirk pókirsięmió/ przekonała, że ta 
ATE jest raczej lekkomyśloym epizodem 
próź Waria, Cai. prawdziwą miłością, której 
da (Guston de 


Przegląd polityczny. 


Depesze. telegraficzne. 


Praga 25 stycznia. Marszałek oznajmił, że N. 
Pan postanowieniem z d. 18 b, m. sankcyonował 
ustawę na przeszłorocznem zebraniu 8ejmn ucbwa: 
lovą względem zaprowadzenia równouprawnienia 
obu języków (czeskiego i niemieckiego). w szko- 
łach, niższych 1 średnich, i upoważnił Ministra sta- 
nu do zarządzenia co należy, aby ustawa ta wpro- 
wadzoną została w wykonanie w duchu wniosków 
i życzeń, sejmu, 

Berlin 24 stycznia. Provinzial- Correspondenz 


Gdańsk. 20 atycznia. Podłag doniesień z Anglii 
targi. zbożowe w. tym tygodnia nieco się polepuzy- 
ły, Pokup, w prawdzie pozostał słaby, lecz ceay do- 
brze się utrzymały, były pewniejsze i miały na 
niektórych placach tendencją do. wzmocnienia Bię, 

Dowozy, krajowe były. małe, w niezwykle lichej 
koudycyi, tak że tylko najlepsze partye. kapców 
zpajdowały, Pazenicą zagraniczna więcej żądana i 
w małych partyach miała odbyt. Jęczmień posza- 
kiwany po pełnych cenach zeszłego tygodnia. O- 
wies i groch bez zmiany przy słabym pokupie. 

Podług wykazów statystycznych w dniu, 1 sty. 
czpia r, b. zapasy pszenicy w. Liverpoolu były o 
połowę, a mąki o 7/, mniejsze jak tegoż dnia 1864 
roku; w Londynie zaś „pszenicy 0-'/,, makiso */, 
mniej jak w zeszłym roku. . 

We Francyi targi słabe, pszenica średnich ga- 
tuaków tylko. przy. ustępstwie 25 do 50 'centimów 
wat hektolitrze, znajduje kupeów: Towar wyborowy 
utrzymał się bez zmiany przy tradnym. odbycie. 

yto i owies są. mniej żądane po cenach zeszłe. 
go tygodnis,. : 4 

'Na' nastym placu przy słabej chęci do kupna, 
zawarto mało iuteresów. 

Pszenica średnich gatunków osiągała. ceny: ze- 
szłego. tygodnia, ziarno wyborowe hyło nieco wię 
cej poszukiwane i cokolwiek drożej płacono. 


ona tylko była przedmiotem. P. 
Prósles) jakkolwiek inaczej pojmujemy tę rolę, oddał 
nieżle lekkomyślaego potomka wielkiego rodu, który 
się przekonał w końcu, że dziedziczoy nimdus nie- 
wystarcza w;dzisiejszym ówiecie 1 że szlachetność 
gnieździ się nie tylko pod berbowemi tarczami, 
lecz jest ową iskrą w niejednem Bercu tlejącą, 
którą oświata i moralność zapala. Pan Hennig 
(Verdelet) miał tym razem rolę mniej komiczną, 
miż te w jakich przywykliśmy go widywać, lecz 
i'm tej wywiązał się należycie, oddając wiertie 
szlachetne wzruszenia serca. P. Ładnowski (syn) 
w. roli Hektora księcia de Montmeyran, jakkolwiek 
w.ogólnym ustroja gztuki była ona mniej. wpły- 
wową, przedstawił dość zręcznie żołnierza francu: 
skiego, Gdyby w rólach męzkich szybszy był rach 
i potoezystość, całość zyskałaby na tem nięzmier- 
nie, Po drugim akcie wywołano p. Modrzejewską 
i p. Rapackiego, wśród rzęsistych oklasków jak 


na prawa królewskie.— Dalej mówi Prov. Corr.: 
Ustęp mowy tronowej francuskiej o kwestyi palnik 
zaelbiańskich świadczy o bezzasadności twierdze- 
nia Austryi względem wdawania się zagranicy i 
stwiordza zapatrywanie się Pru; iż kwestya 
księstw znajdzie gwoję rozwiązanie wyłącznie z 
punkta widzenia narodowo-niemieckiego, zgodnie 
z iuteresami Prua. Wysowa 

Paryż 24 stycznia, (W Izbie; deputowanych 
uznano. wybory Giroda, Ponzola i Girodaina za 
ważne: Sekretarzami wybrani: Lafond; St. Maure, 
Busgon, Billanlt, Abatuceci i Darimon, Dwóch Wé: 
kretarzów pozostaje jeszcze do wybrania, 

Londyn 24 stycznia, Dokumeota przedłożone 
Kongresowi amerykańskiemu obwiniają: Cesarza 
Napoleona o maraszenie meatraldości, dla tego że 
był. tajnym spólaikiem zaprowadzenia niewoloi- 


|ctwa w Mexykn przez ajentów  Konfederacyi. * -wf skich; wojna zatem 


; ; ; i à i Madryt: 26 stycznia. =Wcroraj ministrowie za*|ravą energiczviej. Zabala obejmie ad s! 
również po skończeniu sztuki tych samych i pana| W przeciągu tygodnia sprzedano: Pszenicy 330 ti 3 (Ez WSDWO a obejmie pawnie dowódz 
Bend |lasztów i płacono starą 530— 560, nową 440—555, | wezwani. zostali do pałacn krółowej, któ two po poległym z własnej ręki admirale „Paraja. 

z porosłą 300—345 galdenów gdańskich za 5100] rem powita syna. Jeneral Zabala WWR 


a GAZE i PK ET Z AAAA ZO SAI 
Przyjechali do Krakowa od 25 do, 26. stycznia. 
HOTEL POLLERA :..Placer Bolesław Dr medyo. 
s żoną z Warszawy, Hr. Bobrowski Karol wł. dóbr 
z Andrychowa, Dormitser Angust kupiec z Bęrlma, 
Patki Ludwik kupiec s Wrocławia, Schott Ferdynand 
rządzca kopaló*z Jaworzna, Rusą M. M. kupiec z Fl- 
blonga, Karpelea N. kupiec x Hamburga, 
HOTEL DREZDENSKI: Ksawery Wykowski wł. 
dóbr z Tarnowa, Przecław Sławińaki wł d, x Kleczy, 
HOTEL SASKI: Jan hr. Tarnowski wł. d. z Cho 


frttów. do Madrytu. 


Żyto znajduje łatwe pomieszczenie po niezmien- 
nych cenach zeszłego tygodnia. Sprzedano 79 łąsz- 
tów i płacono 330*do-366 guld. za 4910 fantów. 

Jęczmień beż zmiany. Sprzedano 80 łaBzt: ipla- 
cono 228 do 282 gałd, za łaszt, ś 

Z grochem! słabiej. Sprzedano 100 łasztów i pła- 
cono 300 do 366.-gaułd. za łaszt, =' 


Ostatnie depesze telegraficzne „Ozasu” 


Wiedeń 26 styeznją, Uczędowa Gazetą: wies 
deńska donosi, że z y ATG t _JCKApMei ża- 
łoba dworska przywdzianą zostaje dzisiaj z powo- 
da śmierci księcia Sardyńskiego, Odona, i trwać 
npea przez dni 12. pon 

ajonnqa 2 tyan iđe 4, Madrytu don od 
dniem dak tA R oseł hiszpański w meni 
nadesłał depeszę z zawiadomieniem, iż Prim w 600 


Głoszą, że JOMć na polowania łekko się ekale- 
czył na twarzy, co wszakże nie przeszkodzi wy” 
jazdówi do Pesztn, który na dzień jatrzejszy jest 
aaznaczony. Oprócz orszaku należącego do. dworu 
obojga Ni Państwa „ towarzyszą im kanclerz Wo- 

ierski Majláth i minister bez teki br. Fsterbazy. 

a granicy Węgier nastąpi pierwsze przyjęcie N. 
Państwa, a dalszy program uroczystości nieozną. 
czą jeszcze liczby dni .pobyta, Cosarstwa JMć w 


Ceny targowe w Wrocławiu 


rzelowa, Natalia Wołossewska wł. dóbr, Aleksander dnia 24 stycznia. Węgrzech. i dy pe 
ENE wł: d. Emil. Griinwald, Franoiakók „Meche. Zł.sty |E Kilka tylko słów daliśmy wosoraj 2 Nordd, aljg: | 5001 przybył do Banancoa pod, Beją i oświadęzył 
za szefol: srebroych groszy: > $ okłość gotowość oddania koni i broni. Banda Eacodasa 
rzyński wł. d. s Kongresówki, Bolesław Klepaszew- i g] |49 zdradzającyeh. niesłychaną zaciekłość tego rzą- | 7 ała pobitą i rozproszon r 
ski agronom s Prós, książę Roman: Csartoryaki, hr.|PSzenicy białej ...:... sil +. (pid: 60—73 78 dowego organu pruskiego przeciw Ansiryi. Wszy- w p Więdeń 26 y A g 
„|Plster wł, d, z Poznania. i n ozórwonej: .. -.-- - - PROCY 60—71—76 | stkie dzienniki wiedeńskie. wstrzymały: się od po- Kursa, AKA stycza'a godzioą 2 po po- 
U LICOOTTW PPARTECONZCSZYCZE 53—54—56 wtórzenia obu artykułów dzieanika berlińskiego, ładnin. ao 63:—, — Pożyczka narod. 66 90.— 
l k WYCH Jętzmienia PO BPFEOPEOOOKZE deo ...... 36—41—44 tak dalece były one rażącemi i obrażliwemi lecz Losy zr. 1 60 84-70, — Akcye banka 258, — 
TREŠ OBWIESZOŻEŃ URZĘDO OWSA... ppł r-11420: 3 t:-rameg 21—20—31 |nięzaniechały: nacechować tego stśnowiska. Prus. Asaga kred. 15260. — Londyn 10455, — Srebro 
w Krakauer Zig i Gaz. Luowskiój. grochu PAJZKEPDETTEZOL o... ... 56—59—66 7, Wielka ciekawością braliśmy dziś do ręki Wie- 104 at Dukat 4-99. 
Licytacyć: 'W'd.'29 Stycznia” w Dukli spřžo“ļ za 150 funtów z workiem srebr. gr. ner, Abendpost, co też ona $dpowie. ha te zarzaty. Paryż 26go stycznia. Renta 68 67,— Pożyczką 
daź:' zasekwestrowanych koni, krów, i wołów, — Do |rzepakun zimowego.....- . sieas. a 264—284—292|Pominęła je jednak milczeniem. Dziś Nórddzalig. austr. 34875. | 
6 lutego oferty na dostawe materyałów do gościńea| n» + letniego 1++:.. 223--230—240|Ztg powstaje: znów przeciw dziennikargtwn au- 
żółkiewako moste obńa fisk. 9676 zły. 51 c= |wrzoskwy (Raps)...1..:14.1:.. 278—293—304 | stryackiemu, że ono usiłuje przedstawić naprężenie REDĄKTÓR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWÓA 
Inianki (Dótter). 14 80 Bari 186—196—204 stosunków międ.y Rosyą i Francyą., Urzędowy 


Ksawery Masłowski. 


4 CZAS z Soboty. 27 Stycznia 1866. 


5 a E | 5 z x - ` 
« nan: wszevł dobroczynność 999 . 
Od Administraęyi „CZASU:"|-STROP. CHINY I ŻELAZA. 7 da POTRWA dohe aja Bia Panow GGospodarzy:. 
— . . d OJ * Q kł 1 e Z pia. 0. Mat Arha ak ! . | 

UE Wyszedł" BE Aptekarzy w Paryżu. a « vokado diini) en i Przy nadchodzącćj porze wiosennćj poleca Skład 


Kalendarz ścienny Hekafstwo to jest płykeih DAHSYAT Przy” prasmdć będzie o składanie w domu br. świeżych Nasion, Sprzętów gospodarskich, Machin 


jemnym, łączy w sobie dwa środki ze wzmacnia-| Fp odzjckich, przy ulicy ś. Jana wszel- 


PEF Przy ulicy Floryańskićj TR 
pa 10000W. Hr. Sołtyka nagg 


WE o A A O- 


do-wynajęcia, odpowiednia na zaba- 


jących i tonicznycn, jakie posiada sztuka lekąt-|, . | i rolnicz ch iq. i skie; ? 
E 2": E adj dęta wlk poon zę -DOM KOMISOWY KRAKOWSKI. 15) || aaa | M 
w formacie arkusz owym; rym połączeni oiaędo substanoy) Ja aa łacyszystkich przedmiotów nięzdatnych i Emila Artla, (149-Y78YT Guwernantki, Bony, loże 
sor ot igongo (aein ponya qe koty aer E ar miejsce w.domach niepotrzebnie zajmują- (dawniój W. Wielogtoteskiegó Ka Spótki). i Osoby do towa rz yst wa 
aja PERE Brew cya cry ma rę cych, a które — zreparowane lub przero- BAP" Wszelkie zamówienia uskuteczniają się jak najepiesznićj. "QB a auwiiskkk? dm 


wszelkich, gdzie idzie o przywrócenie sił pód- 
upadłych i niknących, co widźć zaraz. z 
ści niezwykłćj, limfatyczności, bolów żołądka 
a ztąd; niestrawności, z niewczesnych u kobiet 
regularności, zołzów i późnego rozwoju ciałd- 
tworu u młodych panienek. 
Syrop Chiny. wznięca apetyt, pomaga trawienie, 
siły; zaleca on się starcóm, a szczegól- 
Inićj. osobom, 66 przychodzą do zdrowia, jalżó Śro: |< 
dek potężny, a nigdy zażywającym go szkodzić 
niemogący. 


ńajadolniójsze! osoby-do”nauczańiś iwy- 
chowywańia, mogą być każdego czasu 
wykazane w koncesyonowanym przez wy- 
sokie, ©. ;k... Namiestnietwo. jakow_naj- 

J « lepszym i-najpewniejszym = 


UZNANYM ZAKŁADZIE, OGÓLNYM, 


bione — jeszcze! służyć mogą tym, którzy W este 
wszystkiego są pozbawieni. =Kiedy dzisiej) 0 r S4 Łe xk > Hy kawaler, w pelaćj: sile 
t i s UA nia utego. Ciągnienie 10-| RZ b rriekiszz. mi i 
826: OZasy duba enia ogólnego najmniój HB; R, ZAC KOCESYI| ządzca dó DT wiek = (rar: 
żimożnych “dð? bstatatój nędzy. doprowi: [na korzyść ubogich Wiednia |nieprzeryanćj slużby: w jednym ze znacznij 
dziły, potrzeba pastręcza, ażeby miłosier- | Oprócz -przepysznego serwisu do kawy i szych majątków: poBzakuje: posady. w kraju 
nè uczynki przęmyślny kształt przybrały. herbaty, . darowanego przez, Ich Cesarskie] up za granica | += ZAFAZ ub nhk rtg 
Uprasza: 0: osiągnięcie: bliższćj wiadomości 


To, “éo: jest dla - majętnych -niepotrze- Moście, zostaną. wygrane; 1 wygraną na 
pod adresem 3: Mi B. H. R. ostatnia pocz- 
ta Pilzno w obwodzie cFarnowskim. 


chromolitografowany 
po cenie 50 centów, 
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